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W y r o k  U. I .  k  w  s p ra w ie  re k u rs u
b. Rady mie; sklej we Lwowie, zoslał 'wczo

raj doręczony jej pełnomocnikowi,
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• SZWEDZmE 0DZNAU2kENIE 
DLA MJN. KWiATKOWSE [EGO 

I  WICEJON. DOLELAj- A. 

Warszawa, 26. gnuidinaa. (PAT). Dn. 
21. bm. iposei szwedaiti w Wanszaiwie 
i minister pełnoirnociny p, Anharsvajrd 
wręczył ministrowi praumysm i han
dlu inż. Kwiatkowski..nm wialki krzyż 
z gwiazdą poiamą, oraz pusakrcŁa.rzo- 
iyi statnu' ministerstwa przemysłu i 
l a.nd:lu ip. Doleżalowi kcnnanidorję z 
wbazdą polarną I. klary.

— o  *

ZAM ACH  SAMOBÓJCZY  
P U Ł K O W N IK A  W  C ZA SIE  PR ZE 

S Ł U C H A N IA  NA POLICJI.
W iedeń  26. grudnia. (P A T .) Dzień 

n ik i w iedeńsk ie donoszą z B iałogro- 
du: Tu łkow nik  Begis w  czasie prze
słuchania na policji, pochwyciwszj 
nóż, leżący na b iu iku  urzędnika po 
! icyjnego, usiłował popełnić samo 
bójstwo. W  ciężkim  stanie odesłany ~f 
został do szpitala.

STATYSTYKA LUDNOŚCI MIAST 
AMERYKAŃSKICH.

Nowy Jork, 26 grudnia. (P A T ) W e
dług ostatnich obliczeń, miasto Now y 
Jork liczy  obecnie 6 631.656 mieszkań
ców, w  tern 1.508.381 rodzin. W  licz
bie tej jest 3.324.544 kobiet, a 3,307.112 
mężczyzn. Okręg nowojorski w raz z 
wszyslkiem i przedmieściami, nienale- 
żącemi administracyjnie dc Nowego 
Jorku, ma 11.625.000 mieszkańców. 
Następujące miasta w Stanach Zjedno
czonych mają przeszło miljon miesz
kańców: Chicago 3,296.080, Tiladeliia 
2,170.297, Detroit 1,649.508, Los An- 
gclo-s 1,470 000. Clevelind 1,328.046.

Ufrc&czka polskich sficerśw raz.
Paryża.

W arszawa 26. grudnia. (P A T .) D. 
26. bm. w (rodzinach wieczornych 
wyjechała do Paryża po raz p ie rw 
szy oficjalna reprezentacyjna w y 
cieczka Zw iązku O ficerów  R ezerw y 
R zp łite j y liczb ie około 12!) ugż.cst- 
ników. W  skład delegacji sp^yjalnej 
wchodzą: pp. w iceprezes łh ipert.
członkow ie zarządu ppłk. D ienstl- 
Dąbrowa, Parn iew sk i, S s  piński, 
W roncki, Topczewski, Kozłowski. De 
legacja będzie przyjęta  przez P re zy 
denta Repub lik i francuskiej i m ini 
stra wojny.

Dnia 27. brr. delegacja zgasi i zapali 
Znii /. i złoży wieniec na mogile Niezna 
nego Żołnierza pod Łukiem Trrumafal 
u; ni. Donatem złażone będą wieńce na 
grobie Marszałka Focha i poległych w o- 
broi.io YcTdun. Wycieczka w czasie po
bytu swego we Francja będzie podejmo
waną przez ambasadora Chłapowskiego 
francuski Zw.ązek Oficerów Rezerwy. 
FIDAC i związek Kombatantów. Dnia 3. 
stycznia br., po zwiedzeniu Havru, wy
cieczka powraca na statku ,.I’ologne“  do 
kraju. Wycieczkę prowadź’ jej inicjator 
ppłk Dienstl-Dąbrowa.

Z sD tó E ia  s b i i i  zfsissa s M «
NA  D RUGIEJ KO N FE R E N C JI H A S K IE J .

W iedeń  26. grudnia. (P A T .) Wie
deński korespondent ,.Sunday T i
m es" dow iaduje się z w iarygodnyc1- 
źródeł, iż na drugie j kon ferencji ha
skiej zostaną skreślone wszystkie!

zobow iązania reparacyjne Austrji. 
Mocarstwa m iały się porozum ieć co 
do tego. że by łoby rzeczą bezcelową, 
utrzym ywać nadal na pap ierze fil 
cje reparacji austrjackich.

SirriS przemylnik6w
w  K a n a d z i e

WOBEC ZELIŻAJĄCYCH SIĘ ŚW IĄT  

Detroit, 2G grudnia. (PA T ) N iezw y
kle znamiennym dla s-losu-nków prohi- 
bicyjnych w Am eryce jes1 strajk prze
mytników wódki, który wybuchł po 
drugiej stronie rzeki Detroit, w  Kana-

PRZEKYTNICY STRAJK W YGRALI.
dzie. Strajkujący żądają 3 dolary za 
przemycenie każdej skrzyni v,24 bute
lek) piwa i 15 dolarów za przemycenie 
12-butelkowej skrzyni wódki. Przem y
tnicy strajk wygrali, przyczem  do u-

stępliw-ości - skłoniło- pracodawców ol
brzymie zapotrzebowanie trunków
przy nadchodzących świętach.

ŚWIĘTA BOŻEGO NARODZĘ HA 
W ROSJI,

..Dzień uprzemysłowienia kraia“ .
Moskwa, 26. grudnia (PAT) Tass do

nosi- Po raz pierwszy święta Bożego Na
rodzenia były Obcliodzone w ZSSR. jako 
dni pracy, w czasie których stosownie do 
systemu 5-eiodniowego tygodnia prncj 
pracowało 4/5 z ogólnej liczby robotni
ków, zaś l/ti korzystała ze zwykłego od
poczynku. Z inicjatywy szerokich mas ro 
boinirzych dnie 25. i 26. XII. uznane zo
stały za „dnie uprzemysłowienia kraju“ . 
Robotnicy w  większości zakładów prze
kazali zarobki z tego dnia na rzcez fun
duszu uprzemysłowienia kraju.

ARESZTOWANIE ZAMACHOWCA  
Z NEV DELHI.

Londyn, 26. grudnia. ((PA T ). A- 
gerucja Reutera donosi z Nev Delhi, że 
w związku z zamachem na lordr. Irvi- 
na aresztowano wewnetjo osobnika, po. 
dejrzaneg > o ndział w zbrodni.

 o ----

NA CO AMERYKA UŻYW A SWF 
DOCHODY?

Waszyngton, 26. grudnia (PAT) Zna- 
liiionnem jest, że w olbrzymim budżecie 
Stanów Zjedncozonych na przyszły rok 
fiskalny, wynoszącym doi. 3,830,445.231, 
aż 72% przeznaczone jest na spłatę dłu
gów wojennych, na pensje weteranów, 
oraz na utrzymanie armji i floty, 8% przy 
pada na utrzymanie administracji, 7% 
nn skarb, a 13% na sprawy społeczno, na 
pomoc dla rolnictwa, higjcne i budowę 
gmachów państwowych.

muT (Pokój do śniadań - handel d@iikateiów M2 Eaflaban, Halicka 21.
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rr l. Bm  iiaał sie li Wm iu j
B Y  K O N TYN U O W A Ć  ROZM OW Y W  SPRa W iE  U T W u R ZE N IA  G a BI-

N E T U .

Fo dymisji 
Hilferdinga.

(Korespondencja własna „Gaz. Porań.") j 

Berlin, w  grudniu.

W  krzyżow ym  ogniu ataków pre
zydenta Banku Rzeszy, Schachta —  
i  swych własnych towarzyszy z frak- 
c j' socjalno - demokratycznej, nic in 
nego n i0 pozostawało m inistrowi finan
sów, dr. H ilferdingowi, jak zgłoszenie 
swej dymisji. Paradoksalną, wydaje się 
•sytuacja, że ustąpienie H ilferdinga na
stąpiło w łaśnie w  d rw ili, gdy główne 
w ytyczne jego programu Aliansowego 
zostały, acz z trudem, zaakceptowane 
przez parije rządowe i przyjęte przez 
Rnichstag. Fakt ten odsłania tło,, na 
klórem zarysowała się grcźba przesi
lenia rządowego w  Niemczech.

N m hM y m fj rif ie rm - 
set ■  fjM iar marek.
W  rezultacie ostrej polemiki z  dr. 

Schacbtem, polemiki, obfitującej w ta
kie „kw iątk i'', jak deklaracja gabinetu 
Rzeszy, iż zupełnie nie solidaryzuje 
się z wywodam i prezydenta Banku E- 
m isyjnego, które źle mogą być zrozu
m iane przez zagranicznych w ierzy 
cieli, rząd niem iecki z łozy ł w  Reichs
tagu sensacyjne oświadczenia: kasa 
skarbowa jest pnsta, niedobór w yn ie 
sie do 1 stycznia 1930 r okrągło mi- 
ljard mudemset milionów marek i w  
razie braku pokrycia może w ytw orzyć 
się taka sytuacja, że iun&cjonarjusze 
państwowi uie otrzymają na Nowy Rok 
swych poborów.

Dla o só d , bliżej obeznanych z fi
nansami R zeszy z  ostatnich Kilku lat, 
nie było 'tajemnicą, że dość szumnie 
reklamowa na celem- przyciągnięcia 
kredytów  zagranicznych równowaga 
finansowa N iem iec zachw iała się. Dla 
szerszego ogółu jednak oświadczenie 
rządowe było  wprost rewelacyjne. Ce
lem  uspokojenia opin ji publicznej kan 
c lerz  Mueller zakomunikował Reichs- 
tagowi, że jeśli na pokrycie potężnego 
deficytu ściągnie się odpowiednie za 
soby rezerwowe i inne iozporządzalne 
środki, niedobór na 1 stycznia w yn ie 
sie ostatecznie nie więcej, jak 330 mi
ljonów marek. Zm niejszyło to grozę 
sytuacji, lecz jej bynajm niej nie usu
nęło.

Zw ekszeae 
k M  u i r y i i r  i h ,

W  tych warunkach należało złemu 
zaradzić jaknajrychlej. Minister H ilfer- 
ding wystąpił przeto ze swym  nowym 
nroaramem Iinansowvm, od którego 
przyjęcia przez izby prawodawcze ga
binet Muellera uzależnił swe dalsze 
pozostanie u w ładzy. P lan finansowy 
H ilferdinga idzie po lin ji najmniej szu
flo oporu, przewidując w  pierwszym  
rzędzie —  wbrew zasadom, głoszonym 
przez socjalistów —  .zwiększenie po
datków pośrednich, konsumcyjnych, 
zapowiadając natomiast obniżenie sze
regu D oda tków  bezpośrednich, a to ce
lem um ożliw ienia p izem ysłow i nie 
mieckiemu większego i łatwiejszego 
rozwoju.

Tak zw any „program natychmia- 
s low y" (Sofortprogramm) H ilferdinga 
obejmuje znaczną jwyżkę podatku od 
piwa i pndatiu tytoniowego, mającą 
zw iększyć dochody skarbowe o łączną 
sumę 400 mil jonów marek rocznie, 
zwyżkę stawek celnych, zwłaszcza na 
produkty żywnościowe (nowy powód

L w ó w  27. grudnia.
P rem ie r  prof. Bartel spędził św ię 

ta w  gron ie  najnuzszej rodziny. W czo 
raj w ieczorem  w yjechał w  tow arzy
stw ie por. ZaćwDichowskiego do W ar 
szawy, gdzie  w  dalszym  ciągu zam ie
szka na Zaniku.

Na p iątek  przedpołudniem  zapro
sił prof. Bartel szereg  osób na dalsze 
konferencje. Jeżeli dobrze pójdzie

Warszawa, 36 grudnia. (Z )  W  dzień 
W ig ilji znany literat ;i poeta Jnljan Ejs- 
monfl, zwolniony przed kilkunastu 
dniami Te  służby państw jwej, za u- 
m ieszczenie w  prasie artykułu „Deko
rowane byd lę", został uapowrót przy-

dla utrudnienia długotrwałych perlrak 
tacyj polsko - niem ieckich), wreszcie 
podwy iszonie składki na ubezpiecze
nie od bezrobocia o pół proc., a to ce
lem pokrycia niedoboru w  tej dziedzi
nie, opłacanego dotąd przez skarb Rze 
szy. Uwzględniając następnie ograni
czen ie całego szeregu wydatków pań
stwowych, prowincjonalnych i samo
rządowych, jak również zmniejszenie 
rocznej spłaty reparacyjnej (na mocy 
planu Younga) o Eot) m ilj mk., m ini
ster finansów Rzeszy zapowiedział 
obniżenie podatków bezpośrednich, ruj
nujących przem ysł i handel niemiec
ki.

R zecz zrozumiała, iż  urzeczyw ist
nienie podobnie skomplikowanego p’ a

nowy gab inet u tw oizony ^ustanie już 
dziś, a przypuszczaln ie najdalej w  so 
botę, poczem  prof. Bartel przedłoży 
w  Spalę listę now ego gabinetu  P. 
P rezyden tow i do zatw ierdzenia.

P o  Nowym  Roku prof. B arte l za
w ita  na krótko do Lw ow a, by  poże
gnać się z gronem  profesorsk iem  i 
słuchaczami swym i na Politechnice.

jęty do służby państwowej. W  kołach 
literackich mówią, że stało się to na 
skutek Ifcznych inteiwencyj najzneko- 
mitrzwch literatów nrlskicń u erynni- 
kćw miarodajnych i  u P. Prezydenta 
Rrplitej.

nu sanacyjnego napotkać musiało na 
szereg ob.ekcyj i sprzeci—ów ze stro
ny poszczególnych slionnictw , w cho
dzących w  skład koalicji rządowej. 
N iem niej jednak, zgoda paHyj rządo
w ych  została uzyskana. Zdawałoby 
się, że pozycja ministra finansów po 
przyjęciu reform y przez Ruchstag zo
stała ugruntowana, tymczasem Lilfer- 
ding tegoż dnia podaje się do dymisji, 
a  —  co mą jbardzacj godne podkreślenia 
w tej sprawie —  gabinet dyirisię mi
nistra finansów aprobuje.

Dwie przyczyny spowodbiwały u- 
sfąpienie m ta is te  skarbu. Z  jednej 
strony —  os-tra krytyka przyjaciół po
litycznych ze stronnictwa socj< Inej 
demokracji, którzy w podwyzsizeniu

podatków ‘ boiisum cy^ycli wadzieff:
sprzemie-wieazonae się animasfcra teare- 
tycznwm zasadom p W ji: Z di a-pieę zaś 
otrony nie ulega wątpliwości, że dym i
sję Hifćudiiiuga w  znuwzapm stopn” 1 
spowodował dr. ScŁaohŁ Za tnzy ty 
godnie rozpoc; ma swe obrady koinće- 
reiucja hasfk~, m ająca ostatecznie 
wprowadzi'-, w  życie plan ''hrunga. Dr. 
Schacht, będąc duskonałym znawcą 
sprawy rtparacyl L spłat, wym ógł na 
rządzie iw tym  razeru* na kon
ferencję już nie w  ca arak terze nze^so- 
anawcy, lecą: delegata rządowego. —  
R zecz oczywista, iż w  delegacji w z ią ł
by  ud1?' i ł  również i  Hłłłerdiug. Lecz 
obecność W delegacji niemieckiej 
dwóch pr.zedUtavVic.ieli o tak i-u«.bi0Ż- 
nydh puglądach, jakie się ostatnio -za
rysowały, była  .nie d-o pomyślenia. Je
den, z nich muisiał ustąpić. Ustąpił 
iwi-ęc tern, który wcześniej czy później 
oddałby tetkę finansów iw *mne ręce.

Jiuż bowiem po wiztnowienau sesji 
■zimowej Reichstagu było  zu^tółnie ja.- 
snem, iż gabinet Mńliera pozostanie 
u w ładzy tylko llo chw ili i  zakończe
nia korieremoji nask e j . , Zbyt w H e  
rozbieżności zarysowało się na hory
zoncie politycznym  obecnej koatóaji, 
aby ją nadal można było ultrzymać. 
Jeśli' w ięc rząd Mullera pozostaje jesz
cze u w ładzy, to l i  tylko celem dopro
wadzenia do skutku ul adu na miocy 
ptaau Ticumga. Talkie jest „ciche poro- 
zuimkmie" strOnnictrw. Przypali -zczać 
przeto należy, że opróżnione e t a n o l  
ske ministra 'inansów nie zostanie na 
razie obsadzane, zaś funfccje kierowtui- 
ka rninist wafcwa pełnić biedzie tymcza
sow y nominał.

Przed buzą.
W  każdym  bądź razie diymisja -dr. 

H iferćin iga jest poerwazym grzmotem, 
zwiastującym  zbliżającą się burzę —
ogólne przesilenie rządowe. N ie u- 
mniejszy tego fakt, że izbyt czarne 
barwy, w  jakich przudstawiiamy jest 
przez czynniki1 miarodajne Jtan finan
sowy Rzeszy, są niewąuptiiwie pnzes? ■ 
d -̂ome celem  „w ytargow ania" dogod
niejszych iwaruntŁow w  Hadze M taxO - 
w oli bowiem naisuw i  się pytanie, 
skąd czerp, mo pokrycie na budowę sła
wetnego pancernika „A", skoro brak 
funduszów na wypłaceni e 'wborow 
fumlkic-.unairjuKZom j  aństwowym?

WYuc/m sKi/ra

mm. STARR
L W Ó W r PL. M A R J A C K I K

MOWĘ KRÓLA JETJ3BGO 
SŁYSZEĆ 1-iRZEiZ RA1WO.

LcudyiL, 26 grudnia. (RAT). Mo* 
wa, l .tóią król Je,zy wrołosi w  dam 
21 stycznia t. bm dyn ie  na 1 otnferen- 
c ji monstoej 5-ciu mocarstw, jak rów
nież .mowy głównych delegatów uańsbw 
transmitowane będą przez caidgositacM 
angielfib**

 o —

Lisi fŁ  Rid?
W YRO K  TRYBUNAŁU ADMIFTSTRACYJNEnO ZOSTAŁ TTiRZORtJ DORĘ

CZONY DR. JAKĆBOWI DiAJtANDOW L
Lwów, 27. grudima. 

W vrok Trybunału Af-ninistracyjneflo uwzględniający refarrs b. Rady 
miejskiej został wczoraj doręczony adwokatowi dr. Jakćbowi Diazuaudowi, 
jako pełnomocnikowi strony skarżącej.

'Wiadomość o tern wywołała we Lwowie wielkie zainteresowanie, w  prze
ciągu bo wiem dni 30 od doięczez la wyroku Urząd wojewódzki winian ogło
sić swą decyzję. Rzecz zro cmiala, że orzeczea.e to p. Wojewody oczekiwa
ne jest w  mieście ze zrozumiałem naprężeniem.

Bm m i i pm@!@n jw & j
do siu^b'/ państwowej.

(Telefonem od naszego Uoresponuentaj
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p j h s »3  m e  o b a w i a  s i n  z n u ż e n i a
francusko-niemieckieąo.

liliowa Brianda nr Izbie depu!ewary:h.
Paryż 26. grudnia. (P A T .) Na dzi 

siejszem  posiedzeniu Izby  Deputo- 
v> anych, w  dysim sji nad budżetem 
m inisterstwa spraw  zagranicznych 
zabrał głos H errio t, k tóry  zaznaczył, 
iż  p iękny p ro jek t federac ji europej
sk iej w in ien  się szybku urzeczyw i
stnić. Federacja  eu iopejska —  zda
niem  m ówcy —  winna być oparta na 
zasadach równości i wolności, zabez
pieczając m łodym  państwom te same 
prawii, co w ie lk im  mocarstwom.

Briand, zabrawszy glos oświad
czył, że idea  zw iązku europejskiego 
sprzeciw ia  się zasadniczo idei, która 
przeciw staw ia się tw orzen iu  unji cel
nych

Z kolei zabrał głos deputowany 
Dubois, zaznaczając, iż  ewakuacja 
Natlienji jest z wiązana i uzależni sna 
od spraw koamsp. odszkodowali, która 
posiada możność kontroli, c zy  Niemcy 
wykonały w  zupełności swoje zobo
wiązania. Mówca wyraża pnzelkananie, 
iż pilan Aoun.ga ana przedewiszystkiem 
na celu skontrolowanie długów nie- 
m ucil ‘ h i że nie ja9t on ostatecznem 
rozwiązaniom zagadnienia długów. 
Skądinąd odbiera on Francji wszelką ino 
żność wykonywania kontroli Mówca kry 
tykuje likwidacje komisji odszkodowań, 
która stanowiła potężny czynnik kontroli 
i sankcji karnych wobec Niemiec.

Wobec w yrażen ia  deputowanego 
Dubois zsrJepok jjenia w  Związku z 
ewakuacja Nadrenji, zabrał głss Briand 
zaznaczając, iż liczebność wojsk oku
pacyjnych w  chwili obecnej jest ta sa
ma, co poprzednio.

Zabrał następnie glos Tardieu i za
znaczył, iż rząd nie odjedzie do Hagi 
w  nastroju niepewności i niezdecydo
wania i zażądał sformułowania tez z

Popierajcie Ligą
m t i r s k n t  i  f

dyskusji parlamentarnej Rząd weźmie 
na siebie odpowiedzialność, żądać je
dnak będzie, aby Izba również się od 
niej nie uchylała.

W  dalszym  ciągu dzisiejszego po
siedzenia Izby Deputowanych B ran d  
zaznaczył, iż współpraca jego z Tar
dieu jest i pozostanie serdeczne, pomi
mo wszelkich prób rozłączenia ich. —  
Minister zaznaczył, że Francja prowa
dząc rokowania w sprawie traktatu 
lona.rneiisk.iego, zawsze dbała o to, aby 
iu& poświęcać iuteiesón żadnego małe

go narodu. Polski m inister sp raw -za
granicznych —  m ówił Briand —  nie 
obawia mą zbliżenia francusko - nie
mieckiego, Pakty takie —  zdaniem 
m ówcy —  raczej przeciwnie, mogą je
dynie i,więkjzyć bezpieczeństwo Pol
ski. Bri.and dodaje, iż  B tnesz w yraził 
się w tym samym duchu. Minister przy 
pomma, iż przyczyn ił się do usunięcia 
poważnych trudności, powstałych w  
związku z bezpieczeństwem na Gór
nym Śląsku. Niesprawiedriwem w ięc 
jest pomawiać Francję o egoizm,

Przestroga pod adresem opozycji
W  dalszym ciągu .swego przemówię 

nia Briand stwierdza znaczny postęp 
pacyfiLacjd dokowany od czasu Locar- 
na, przyznaje jednak, iż zuaje sobie 
sprawę ze wstrząsu, jakiemu uległo 
juimieme ludzkie, albowiem  łatw iej 
jest do słuchać się w  tym lub innym 
narodzie bohaterstwa, niż słów pokoju; 
jednakże, o ile to się o K a że  koniecz- 
nem, sam pójdę jako pielgrzym, aby 
głosić hołd pokojowi. Sądzę, że jeżeli 
pragnie się ponoju, należy jA  przygo
tować przed zawieraniem paktów ta
kich, jak paryski

Briand odpowiadając na różne kry
tyki pod adresem polityki zagranicznej 
mówi: Opozycja nie wskazuje nam, 
czerń obecną politykę można zastąpić. 
Jeżeli wszakże uważa ona, ż ł  rząd 
błądzi, niechaj weźmie onp o wiedział- 
ność za wszelkie rezolucjo odpowiada
jące jej stanowisku. Jeszcze nie jest 
zapćźno. Pociąg do Hagi nie odjeżdżał 

Przem ówienie Brianda było żywo 
oklaskiwane. Po zejściu ministra z try
buny, m inistrowie oraz liczn i deputo
wani składali mu gratulacje.

- o—  -

J E jZ L .E  h R  J T K i Z r S ,  _ a  H-tęż rej z e  a cyd z  e ło  
ritm oy,e. p o ry w a  ce w ie lk o ś c ią  treśc i, ro zm ach em  

w ykon  m a  i  m i t  z o w s k ą  B ch k ą  p 1.

C en y m  m a n e !
/ n iżk i w a żn e !ARKA  K

KATASTROFA LOTNIKÓW.
Paryi, 26. grudnia (P A T ) Z Birny do

noszą. Wskutek silnej ouriy, znajdujący 
się w locie Le Rrix i Rissu musieli rato
wać się skokiem z samolotu na spadoehro 
nach. Katastrofa miała miejsco w noey, 
w górach, w pobliżu Moulmeih. Le Brix 
wyszedł z wypadku cało, Rissu jest lekko 
ranny. Samolot uległ rozbiciu.

UPADEK H I DROPŁANU WŁOSKIEGO  
DO LLOrtZA.

Ateny, 26. gmdmia. (T'ATj. W  po
bliżu wybrzeża spadł w marze wiórki 
hy»lro“ lan wuijskcwy. Wskutek s in e j 
burzy nikogo nie zdołano uratować. 
San lOdcr* źginął w  falach,

OaHłHZCRiO cery-
W  poprzednim  artyku liku  wspom  

niałetn o w p ływ ie  odm ładzającym  
ciepła, w  połączeniu z jednoczesnem 
działaniem  krem u, z zawartością o- 
żywczych składników. D la  cery pra
w id łow ej poleciłem  w  celu zapobie
gaw czego pokrzep ian ia : krem „M I
R A " Dra, Lustra, dla .suchej zaś i 
starzejącej się: k rem  „O X A “ D ra  
Lustra. Spłókiw an ia twarzy gorącą 
wodą dorównują w  skutkach masażo
w i, chodzi bow iem  o p izyp ływ  św ie
żego strum ienia k rw i do skóry, Z im 
na woda działa w -ęcz przeciw n ie. —  
T ro jak ie  są przegrzew an ia skóry  cie
płem. Tw arz pow leka się (n ie  w ciera  
się) k rem em  „M IRA", w zględnie 
,,OXA", poczem  spłókuje s ię 'ją  dłu
go gorącą wodą. In tensyw n iej oży

c i a  się skórę, stosując, oprócz spłó- 
ltiwań —  krem em  „O X A “ natłusz
czonej tw arzy —  naparzania nad pa
rą. W  wypadkach przedwczesnego 
wiotczenia cery  stosuje się na natłu
szczonej tw arzy  krem em  „O X A “ —  
kataplazm y ze sproszkowanego s ie
m ien ia lnianego. Zab ieg  ten dorów 
nuje n iem al przegrzew an iu  tw arzy 
d iaterm ją. Sposób przyrządzen ia ka- 
taplazinu objaśni każdy z pp. A p te 
karzy. W  zim ie pudrować twarz ob
fic ie  pudrem  egzotycznym  D ra Lu
stra. Dr. Z. B.

Polątizen © telefo
nie zi*e

O T Ó W  - .AMSTERDAM.

Lwów, 27. grudnia.

Okresowa Dyrekcja Pocżt i  Tele
grafów w e ] /w w ie komunikuje: Z dn. 
20 . g: udnia br. zaprowadzone zostały 
nowe relacje terufocizne międizt Lwo
wem z jelir j a holer lersktemi mej* 
sc' woścdami .Amsterdam, Grt ninugen, 
Ha ag i Rotterdam i drugiej strcr.y. 0- 
■płata za trzyrniinaitową rozmowę tele- 
fon.icizną w  tych lekuflach wynosi 9 
franków 70 c., w  złotych poldkich w e
dług każetorazoy 'ego kursu

—  Pozostaw  iaan panom  w o ln y  w yb ór. Mo
żec ie  w y jś ć  frontowem u d rzw ia m i, u k tóryc l 
czeka m ó j p rzy ja c ie l, inspektor C o llyer z  od 
d z ia łem  sw ych  lu dzi allbo leż  tyrineani d r z w ’a- 
m i, gd zie  s ierżan t M urtle i ok rągło  s iedm iu  lu 
dz i w  cyw  lnyTlh lubi a r ia ch  n e c ie ip l iw ie  w a: 
oczeku je.

Ba L poznał głos m ów iącego .
—  Amgle! —  k rzyk n ą ł p rzerażony.
Z  m roku, n ieob jętego  wąską sm ugą oś lep ia 

ją ce j lam pk i e lek tryczn e j d ob ieg ł w esó ł} ' c h i
chot.

—  Co lo  jest? —  oz-wał s ;ę  zach ęca jący  głos 
A n ge la  —  jak iś  połów ?

—  Dobrym p o łów  —  rzek ł Bat, zgodn ie  z 
praw da.

Spedd ing spo jrza ł na zegarek . S ta ł na m a r 
m urowej posadzce W ie lk ie g o  D epozy lu . N ad  jeg  
g łow ą  u w span ia łego  stropu p lunęły setki św.iale! 
bogato zdobnego e lek trycznego  żyrandolu . K ro 
czy ł tam i z pow rotem  p rzed  ogrom nym  postu - 
m entem , w znoszącym  się pośrodku (budynku1 
sta low e ok ra low an ie  dokoła  rzucało na podłogę

m ozaikę zygzak ow a tych  oiórji. Poza tu zinem  krze 
seł/ ustaw ionych  póllkolem p rzed  g ran i to w y i  
cokołem , o lb rzym i ha] b y ł ca łk iem  pusty.

Stpeddmg p rzechadza ł się tam i sam', a  krok  
jego  ro zb rzm iew a ły  g łucho; g d y  p rzem ów ił, giry 
jego w ch łon ię ty  p rzez ogrom ną zamimniętą prze 
s trzeń, dudmiąicem echem  odilnił się od ścian.

—  Ma jeszcze  p rzeb yć  ta pan i —  rzek ł, pa 
.rząc zn ów  na zegarek.

i M ó w ił do  d w óch  m ężczyzn , k tórzy  pi odzi e 1 
na d w óch  p rzec iw leg łych  krańcach  szeregu (krze
seł. Jednym  b y ł J imany, ro zta rgn ion y , zadu m a
ny'; d ru g im  Connor, on ieśm ie lon y , zd ep rym ow a  
ny. W  p ew n e j od ległości, za  szereg iem  krzose7 
stali d w a j ludzie, w yg lą d a ją c y  na rzem ieś ln i 
k i w , i b y li n :n ii w  istocie: u  ich  stóD le ża ł woneł 
z narzędzia ani, a  na m a łe j desce kupka czegoś 
co w yg ląda ło , ja k  piasek. W  d rzw ia ch  stał poi 
cjant o lępym  w y ra z ie  tw arzy , a  na piersi, jeg.i 
b łyszcza ły  m edale.

W  w estybu lu  o zw a ły  się krok i i szelest su
k ien  kob iecych  i  w eszła  K a lh leen  Kent, a tuż za

mą Angei. Adwokat, spojrzał nań pytająco, pod 
chodząc ku przybyłej

—  Pan  A n ge l b y ł lak  u p rze jm y  zao fia row ać  
m i swą pom oc —  rzek ła  niesondało, a na w id ok  
Qonnora tw arz je j  ob la ła  się n a g łym  ruimień-
em  —  a  o  ile  za jd z ie  potrzeba, także sw o ją  
piekę.

Speddinlg s ię  sk łon ił 
i •—  Marni nadzeję, że ta Część cerem on j n ie 

b y t  pan ią  zm ęczy  —  rzek i c ich ym  głosem  i 
yskaza i je j  krzesło. N astępn ie p o lic jan tow i.

—  Co to bedzie? —  szepnęła do  sy. ago tow a- 
zysza, a le  A n ge l potrząsnął g łow ą .

—  M ogę sdę ty lk o  dom yśleć  —  odnz ik ł ró w -  
lie ż  szeptem .

P od n iós ł o c zy  na o lb rzym i safk.es w k tó ry m  
iak w ied z ia ł, m ieśc ił s ie m a ją tek  n ieży jącego  szu- 
era, i zd u m iew a ł się kapryśną pom ysłow ośc ią  
ago, co  tę d z iw n ą  scenę olhm yślił i p rzew id z ia ł 
'zm er  k roków , d ob iega ją cy  ode d r z w i sucłonił 
go dc od w rócen ia  g ło w y . Źolbcezył postać w b ie li, 
i postępu jącego za  .nią czkvw: d a  w  czarnem  ulhia 
niiu. k tó ry  n iósł na poduszce złotą  szkatułkę. N a  
Iźw ięk  czcigodnycih znanych  stów drgnął, i z e r 
w ał s>. z  krzesła.

■ „ A  la  jest w o la  O jca  m ego, k ió ry  m n ie  po
dał, iżb y  każdy , k tó ry  wadzi Syna, a  w ie r z y  weń, 
m iał żyw o t w ieczn y : a  ja  go wskrzeszę w ostatni 
d z ień ". i

(C  d  o.J

-oo-
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Z  życia, towarzystw.
O „fiZABNYCSF SKRZYD ŁACH "
K ‘jDENA BANDROWSKIE&O 

\vieozói dyskwsiiiiy Zv . LPniUtć »  

Lw ów , 27. grudni__
(jp). Dragi w ieczór d-wsfcuisyjny, u- 

i-żądzouy w Kasynie i Kole lit. arof. 
przez Zwigseik Literałów  dla członków 
i  zaiprofeódiych gości zainaugurował 
znany krytyk p. Ostap Ortwiu refera
tem o ̂ .Czarnych skrzydłach" Kadena 
BanjcLow&kjego. O dziele tam, (które 
już w yw ołało tyle sprzecznych ccom i  
sądów, jakoletż żywych polemik, w y 
powiedział re fa eh t szereg zupełnie o- 
ryginataych uwag, nacechowanych o- 
prommą zctolrością, wnukami a W istotę' 
twórczości autora i  jago zamierzeń li
terackich.

Pretegemt w  pierwszej lin ji podlkrc 
ślił n iezwykłe zalety kompozycji tego 
dzieła, oraz zuipofeiie nowe nastawi j.- 
nie się do temaJfcu, posunięte dh uaijda- 
lej idącego othAjeflotywńzmw, zerwanie z 
metodą ram antyczna i  peyohologBCZ- 
ną i szukanie szczerego wyrazn na
wet kosztem rażącej nasze nawyki e- 
stetyizme brutalności.

Po referacie maj. Ortrwina rozwinę
ła sdę nader ożyw iona i iMtaresuśąc-a 
dyskusja Pierwszy przem awiał dr. 
BaJfc, który wykazał daleko idąca po- 
krewmcść „Gzannyich skrzydeł" z 
„Gerrninalern" Emila Zoli. Nawiązując 
do tego p Mai] a Hau__ arowa przypo- 
pMiiała oświadczente Kadena Ban- 
drowihkiogo, że przed; napisaniem 
[.Czarnych skrzydeł" nie zinał zupeł
nie „Gennimala". Prof. Knchanki 
zarzmdł Bandrowskteimu brak w yraź
nego ustosunkowania się do swych 
postaci powieściowych. —  Ptrof. 
MjTaiczew*>H oćtmówił „Czarnym 
skrzydłom" wartości artystycznej z 
powodu zlekceważenia wymagań este
tyki. P. Jedlicz m ówił bardziej na te
mat ogólhy o w ieczyście obowiązują
cych w  dziele jzfcufei kanonach arty
stycznych. W reszcie zamykając d y 
skusję prezes Związku pruł. Kozi k. 
scharak teryzował metodę twórcza. Ban- 
drowsfeiego jako ednspreisjaniśtyarną,.

Cala dysku); ja. mimo sadów nieraz 
sprzecznych, przyczyniła się znacznie, 
zwłaszt za dzięki znakom ha.nu cświe 
tleniu swoistej indywidiualności auto
ra ,przez .p. (M w ina , do głębszego wtui- 
kiiięcia w  istotę omawianego dzieła

Swiardla «  0;hientc
na Łyczakowie.

Lwów, 27. grudnia.
W obecności tosi bisfcuipa Lisow

skiego odbyła się w  Ochronce na Ł y 
czakowie w  nowo wzniesionym i z 
komf ortem wyposażonym budynku 
przy ul. Pijarów 1. 31, ufundowanym 
przez Tow. Maeszk. Przedm. Łyciza- 
kows.Llego 'gwiazdka. P rzybyli na uro
czystość protektorki Ochronki pp. wo
jewodzina hr. &nłrnchnwska i ffotmiśa- 
rzow? Nadolaka, przew. Kola Pań p. 
Neumajuunra, komisarz iprof. dr. Na- 
dolido z swym zaotęipcą, radcą, Tran- 
kowsłchn, naczelnicy urzędów opieki 
społecznej pnzy WojewadzibwK* p. 0*u- 
< nawal , przy Magistracie Rogóż z 
radcą S jn .łaą, W ydzia ł Tow. MiesiZk. 
Przedni. Łycz. z  przow. p. Henrykiem 
Pelckaiskhn, prrew. Tow. Ochronek 
.chrześc dr Poratyńbld z żoną, pro- 
Loezciz ks. Dubiel, cizłonkowiio Rady 
Przyb. Litw inow icz i Malksyiniowńciz, 
kierown. bud. miujjk. radca W eiss i 
kicana rzesza obywateli przedmieścia.

Przy uoeato azdćfotonej choince,,

„Guzeta Poranna* na Wołyn'ut

Dhp wypadki
Zdołbunów, w grudniu.

W bież. tygodnia zdarzyły się (lwa wy 
padki kolejowe w powiecie zdolbanow- 
skint, Na stacji kolejowe] w Ozemnie w 
czasie przetoku wagonów towarowycn 
wykoleiły się dwa wagony. Powodem te
go było mylne podanie sygnału przez 
konduktora przetokowego. Wypadków w 
ludziach nie było. Wykolejenie spowodo
wało trzygodzinną przerwę w komuni
kacji.

Następnego dnia na przejeździe kole
jowym w Zdołbunowie, wyjechał paro
wóz przetokowy od pozostających na to
rach wagonow i wpadł na przejeżdżającą 
przez przejazd bryczkę Pow. Kom. Pol. 
Państw. Wskutek zderzenia bryczka ule
gła zupełnemu rozmcni. Jeden kon zostat 
ciężko zraniony w podbrzusze, drugi lek
ko koinuz]onowany. Woźnica został lekuo 
raniony. Przyczyną wypadku było nie 
zamknięcie przejazdu.

Psciga <r!»aal smMfuu stows.
Łuck, w grudniu.

Przedwczoraj rano o godz. 6-tej 18- 
letni mieszkaniec wsi Czaruków, Chary- 
ton Tarasiuk popełnił samobójstwo przez 
położenie się na torze kolejowym tuż

przed przejazdem pociągu osobowego Nr 
1971. między stacjami k ile  jo we uh Nie
śwież i Janówką. Pociąg odciął Tarasiu
kowi głowę. Powodów samobójstwa do
tychczas nie ustaiono.

Znowu s a rtó js tra  pasmta
rozstroju nerwowego.

Łuck, w grudniu, 
ostatnio doniosła „Gazeta Poranna" 

o samobójstwie popełnionem przez urzed 
nika magistratu łuckiego, śp. Sirkowskie- 
go, przyczem powodem samobójstwa .był 
rozstrój nerwowy. Dziś mamy znowu do 
zanotowania podobny wypadek Mieszka
niec m. Łucka, Józef Fidcrkowiec v za
miarze samobójczym wypił większą ilość

esencji octowej, wobec czego w stanie 
nieprzytomnym odwieziony został do szpi 
tala izraelickiego, gdzie nazajutrz, nie 
odzyskawszy przytomności, zmarł.

W toku dochodzeń znaleziono kartkę, 
napisaną przez Pi derkowca w języku ro
syjskim. w której wyjaśnia przyczynę sa- 
mubójstwa „rozstrojeni umysłowym i ner- 
n pwym“ .

Pożary powiecie łuckim.
Łuck, w grudniu.

Onegdaj wybuchł w zabudowaniach 
Jurka Dynesiuka, mieszkauca wsi Cze*- 
wernica pożar, który wkrótce przeniósł 
się na sąsiednie budynki Matwieja Deny 
siuka; Pożar zniszczył 5 stodół ze zbożem 
i budynki mieszkalne W pozarze zginęło 
9 sztuk bydła.

Według oświadczenia Denysiuka po 
ws‘al pożar wsKutek podpalenia przez 
- ' 1,, __

Kondrata Miszczuka na tle zemsiy osobi
stej

Tegoż dnia spłonął we wsi Tołcze, gm. 
Kołki, wiatrak własności Antoniego, An
drzeja, Teodora i Własta Daniukow. Po
żar powstał z podpalenia przez nieznane 
go sprawcę.

Nadto w ub. tygodniu miało miejsce 
kilka niniejszych pożarów, z których szko 
dy sięgają kilkunastu tysięcy złotych.

Kronika wołyńska.

Bsże d zewko ćla 
ć  2law. y koK@jojv©|

Lwów, 27. grudnia.

(S ) W  niedzielę 2.2 hm. w gmachu 
Dyrekcji kolej, urządziła p. dyr. 
Prachtel-Moiawiańska „G w iazkę" dla 
ponad 300 sierot i dzieci niezamożnych 
■kolejarzy.

W  uroczystości w zię li udział prócż 
komitetu pań dyrekcyjnych z p. Mora- 
■wiariską. na czele, p. dyr. inż. Piach- 
tei-Morawiański z rodziną, w icedyr. 
dr. Św;t|ost, ks. proboszcz Stegmnnd 
z parafji św. Elżbiety, naczeln icy w y 
działów  dyr., liczn i pracownicy kolej, 
i delegaci Związków zawodowych.

W  pięknie przystrojonem ’ zielenie, 
foyer, ustawiona była przystrojona i  
elektrycznie oświetlona ołbrzy ona 
choinka. Po odśpiewaniu przez chór 
kolej. „S yrena" kilku pięknych ko- 
lend, przemówił ks. proboszcz Rokic
ki z parafji św Anny, wyjaśniając 
dzieciom znaczenie „Bożego drzewka", 
poczem w szyscy udali się do w ielkiej 
sali konferencyjnej, gdzie odbyła się 
wspólna fotografia i rozdania podar
ków, Każde z dzieci otrzymało jeden pa 
kunek z ciepłą, odzieżą, drugi zaś ze 
słodyczami. Uradowana dzia-twa roze
szła się do domu, unosząc wraz z mi- 
fem i podarunkami wdzięczność dla ich 
szlachetnej inicjatorki p dyr. Prach- 
tel-Morawiańskiej.

Za urządzenie tej pięknej „G w iazd 
k i" należy się uznanie i podziękowa
nie komitetowi pań dyreż. z p. dyr. 
Prachtel-Morawiańską na czele.

Z życia prow ncji.    — <

Kronika
stanisławowska,

Łui-k, w grudniu.
Zr Stow. Kupców Polskich w Kosto- 

polu. W Kostopolu odbyło się ostatnio 
nadzw. zgromadzenie członków Stow. 
Kupców Polskich. Po wysłuchaniu spia- 
wozdań zarządu f komisji rewizyjnej 
oraz dyskusji obrano nowy zarząd, w 
skład którego weszli pp. Franciszek Mierz 
wowicz, Romuald Obertyński, Aleksan
der Trykacz i Władysław Gregacz.

Ze Zw. Młodzieży 'Miejskiej. W  ub. 
niedzielę odbył się w Krzemieńcu zjazd 
członków Kół Młodzieży Wiejskiej powia 
tu krzemienieckiego przy udziale 176 o- 
sób. Obradom przewodniczył kolejno p. 
Juljusz Poniatowski, wizytator Liceum 
Krzemienieckiego i poseł Ignacy Puław 
ski. Po zakończeniu obrad chór Koła Mł. 
Wiejsk. z Berezna, zorganizowany przez 
nauczyciela miejsc, szkoły powsz. p. Se- 
rafinowicza odśpiewał kilka pieśni naro
dowych w języku polskim i ukraińskim. 
Nadto sekcja teatralna Koła w Rybczy o- 
degrała jednoaktówkę pt. „Nieboszczyk 
z przypadku".

Dwie grupy nieprawnych kwestarzy. 
Łuck stał się w ostatnim czasie terenem 
eksploatacji łatwowierności społeczeń
stwa pi zez nieuprawnionych do tego ro
dzaju imprez kwestarzy. I tak pojawiła 
się onegdaj grupa kwestarzy, którzy bez 
zezwolenia Starostwa rozpoczęli kwestę 
na ulicach miasta. Po sporządzeniu pro
tokołu przez policję została sprawa od

dana władzom sądowym. Podobny wypa
dek miał miejsce dnia 17. bm., kiedyto 
władze bezpieczeństwa przytrzymały in
ną grupę, dająca szereg przedstawień i 
kwestującą rzekomo na rzecz Zw. Inwa
lidów I tym razem oddano sprawę na 
drogę sądową, Energję władz w  tępieniu 
tego rodzaju szkodliwej działalności o- 
szustów powitać należy tembardziej, że 
wyzyskiwanie łatwowierności społeczeń
stwa odbija się fatalnie na zbiórkach, u- 
rzadzanych na cele naprawdę godne po 
parcia i pożyteczne.

{ Mypadek przy pracy. W tygodniu ub. 
mieszkanka wsi Wiszniewa, pracujaca w 
olejarni w Łucku, wskutek nieostrożności 
wpadła między tryby kieratu, skutkiem 
czego odniosła ciężkie rany na piersi, 
szyi i głowie. Przewieziona do szpitala 
powiatowego, zmarła następnego dnia, 
nie odzyskawszy przytomności.

Epidemia duru brzusznego. "Ve r\si 
Złazne w pow. kostopolskim stwierdzono 
w ostatnim czasie 14 wypadków zacho
rowań na dur brzuszny, wobec czego le
karz powiatowy, wydał zarządzenie dla 
zlokalizowania epidemji.

Podrzucenie dziecka. Onegdai we wsi 
Zdołbiea w pow. zdołbunowskim. zostały 
w  godzinach rannych przez nieznaną 
matkę podrzucone dziecko płci żeńskiej 
mieszkańcowi tej wsi Leonowi Parnasiu- 
kowi. Dzieckiem zaopiekował się urząd 
gminny i skierował ie do przytułku.

wOKoł żfólhka z  Dziecięciem Batem u- 
tw orzyły diziecialki w  szatach aniel
skich piękną apoteozę „Gloria in ex- 
celciis" i wyisitąpily następnie z  dekla
macjami i śpiewami handze uidafcneoni, 
jeśli się zważy,, że Ochronka, .pozosta
jąca ped kierownictwem SS. Zmar
twychwstania Pańsikiago przed kilko
ma zaledwie dniami została otwarła. 
Uroczystość izaikończyła się ndzielfe- 
n iw i dziatwie błogosławieństwa przez 
ks. biskupa i  odśpiewaniem hymnu 
państwowego.

N A D E S Ł A N E .

,,VITA' Kraków, Krowoderska 74. 
Tabtetkj „Hunyady", ,,Apenta‘‘ i „Fran
ciszka .Józefa" przeczyszczające zastępu 
ją w działaniu, a-są o 200% tańsze od 
wód tej samej nazwy. Na składzie w 
eotekarh ; dmecrjach ('>9552-10

Popierajcie Ligę 
morską i rzeczną f

(Od naszego korespondenta )
Stanisławów, w grudniu.

M'alny Zjazd Związku właścicieli re
stauracji itp. Onegdaj odbył się w Stani
sławowie zjazd członków wojewódzkiego 
Związku Stowarzyszeń właścicieli restau- 

i racji, hoteli, pensjonatów, kawiarń, kup
ców i pokrewnych zawodów. Przewodni
czył p-ezes Związku p. M. Hauberstock. 
W toku dyskusji zabierali głos pp. Schwe 
jelgeist z Tłumacza, Karczewicz, Flei- 
•scher, Fafara i inni. Po uchwaleniu rezo
lucji do rządu, by zechciał ustawę prze
ciwalkoholową z 23. kwietnia 1920 w tym 
duchu komentować, aby jedno miejsce 
sprzedaży alkoholi wypadało na 1000 
mieszkańców, jak również by nie udzie
lano patentów osobom nie posiadającym 
koncesji, by miasta poniżej 10.000 miesz
kańców przeniesiono do IV. klasy, by 
zniesion» pobieranie opłat od patentów 
akcyzowych przez samorząd, by zmniej
szono Dodatki od lokali, by spłata podat
ków nastęDOwało w równych ratach 
kwartalnych, bv Izby skarbowe zaprze
stały przymusowego śriagania różnic mię 
dzz II. a I I I .  kategorją handlową świa
dectw przemysłowych, aż do rozstrzygnię 
cia odwołania, uchwalono wysłać telegra
my hołdownicze na ręce Pana Prezyden
ta Rzjhtej. Marszałka Józefa Piłsudskie
go i kierownika ministerstwa skarbu Ma
tuszewskiego.

Kurs instruktorów obrony p rzec iw ga 
zowej w Stanisławowie. Wczoraj odbył 
się egzamin końcowy czterotygodniowego 
kursu instruktorów 0, P. G. f. kategorji, 
dla nauczycieli szkól średnich, oficerów 
W. P „ oraz oficerów Pelicj' Państwowej,' 
Przewodniczącym komisji egzaminacyjnej 
Dyl inż Wiktor, w zastępstwie dowódCj 
1 1 . dyvdzji piechoty pułkownik dyplomo
wany Jagielski, z ramienia DOK. VI., re
ferent gazowy kapitan Sienkiewicz. K ie
rownikiem kursu i wykładowca historji 
gazów bojowych był kapitan Antoni Kur
ka, ponadto wykładali chemję gazów bo
jowych i ratownictwo zatrutych Dr. 01- 
szański, meteorologję protesor Rolski, o 
bronę przeciwchemiczną pórucznik Goe- 
drich, a obronę przeciwlotniczą porucz
nik Szymański. Ogólny wynik 'gzaminii 
był Dardzo dobry
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S i l i  i radości wielkiego m
Cztery wstrząsane franedje rozegrały się w ubiegłe święta.

Lwów, 27. grudnia.

(— ). Tegoroczne święta Bożego Na- 
Toa-zema m iały przebieg względnie spo
kojny, W  pierwszym  dmiu świąt, tj. 'we 
środę Zanotowano w Pogotowiu kil
ka krwawym, alą na ogół mniejsze, 
wagi wypadków, a jedynie w  drugi 
dzień świąt, zw łaszcza ,pod w ieczór 
w yładow ały się temperamenty i  Pogo
towie ratunkowe, jak i  .policja miały 
już n-eco więcej zatru inienia. Suma
rycznie biorąc, to trzeba stwierdzić, że 
w  tym rolka Lw ów  baw ił się niezwykłe 
spokojnie, awamTU,r prawie ze me było, 
a iz nieliczn ymj pijakami i awanturni
kami policja obeszła -się w  tym iroku

wprost po wersalsfcu, odstawiając odno
śnych osobników do domu, 'zamiast do 
aresztów policyjnych.

Natomiast Pogotowie ratunkowe za 
notowało k ilk a  w y p a d k ó w  z a m a c h ó w  

s a m o b ó jc zy ch , z K tó rych  część w yn i
kła na tle nastroju świątecznego, 
część zaś była w y n ik ie m  n o rm a ln y c h  

tra ged ii. W e środę wieczorem Olga 
Hairha-lec, zaim. pl. Teodora 11 u oijca, 
mężatka, n ie ż y ją c a  od  d w ó ch  la t  z  

m ę że m , udała się do swego adoratoTa 
A le K sa m u a  M i Jmika w  Zamaraty.no- 
w.ie przy  ul. Łam anej 26 na święta. 
Stamtąd oboje 1 w ybcrali s ię  ido sąsiu 

dów  przy ul. Łamajniej 22, gdzife. za-.

V.r listopadzie 1882 roku założyli nasi obecni akejonarjusze 

pierwszą w  Małopolsee na większe rozmiary zakrojoną fabrj kę cu
krów. Fabryka zatrudniała początkowo 50 pracowników a mały sto 

sunkowo rynek zbytu musia! bvć krok za krokiem zdobywany.

IV listopadzie 1929 roku stan zatrudnienia wynosił ponad >00 

urzędników i robotników, a wartość produkcji tego miesiąca doszła 

prawic do cyfry 1,000.000 Zł.

Ten szybki rozrost naszego przedsiębiorstw? oparty na kon
sekwentnie przeprowadzonej orgauizacji produkcji i zbytu zawdzię
czamy głównie trzem naczelnym wytycznym właściwościom naszych 

towarów;

dobrej iakcśęi *
niskim cenom 

ujmują emu wyglądowi

bawiaili się do późnego wieczora. W  
czasie zabawy obecny tam jeden z ko
legów Mielnika zbyt pouiaie zbliżył 
się do Harhaicewoj, co wywołało iry  
tację u Mielnika i począł swej towa
rzysze i robić wyrzuty Powstało « * -  
porozumienie, które zakończyło się. .opu 
s s b s S e m  przez Mielnika i  jego p rzy
jaciółkę gośronnycb progów sąsiadów. 
Po powrocie do swego mieszkania Miel- 
nik w dalszym ciąigu czy.nił swej to
w a rz y s z e  wyrzuty i w  międzyczasie 
położył się na łóżku, dostaw nagłe
go wybuchu, krwi. Harhalcowa pospie
szyła mu z .pomocą i sikorzy&tawszy z 
jeigo niemocyr, wyjęta mu z kieszeni re
wolwer i skierowawszy go w  swą pierś 
strzeliłs Rana ukazała się śmiertelna., 
albowiem mimo pomocy Pogotowia ra
tunkowego, desperauka zmana.

Cicha i nieznana z  ,bli'ż$z\ich szcze
gółów tragedia rozegrała się w noc w i
gilijna w  parlku Kilińskiego', dokąd' u- 
dała się Felaigja Fusznar, krawczyni, 
zamieszkała przy ul Jabłoń owsikfc-h 
3-i, która zażyła trucizny i w  śmier
telnym skurczą zastygła. Rano znale
ziono ją już bez życia. Na polecenie 
lekarza dzielnicowego zwiała moszcz 
śUwej kobiety zabrano do Instytutu 
medycyny sądowej

Przykry los spotkał na święta ślu
sarza 20-letnibgo Simona Spiegla, zam. 
przy ul. -Janowskiej 68, a zajętego w 
Ajencji handlowej przy pl. Marjackim 
7 'Dostawszy wypowieazei le pracy, 
Sniegel tak się przejął, że przeciął so-

i

bie brzytwą gardło i żyły u rąk Pogo
towie ratunkowe w  stanie groźnym od
wiozło go do Szpitala powszechnego

Czwarty wreszcie, zamach samobój
czy , wydarzy? się w  środę wieczorem, 
w  realności przy ul. Wałowej 5, gdzie 
służąca, 22-leinia Maria Majdan, sko
czyła z II p. na bruk, ale na szczęście 
odniosła tylko bardzo lekkie uszkodze
nia. Przyczyną rozpaczliwego kroku, 
było posądzenie jej o kradzież kwcly 
12C zł. na szkodę chlebodawcy.

Wśród .szeregu awantur, wypada 
zanotować krwawą bójK ę, która roze
grała się w  tarlaku, przy ul. Gródec
kiej ł !5 ,  gdzie zam ieszkali robotnicy 
Jan i Józef Tomaszewscy wszczęli mię 
Izy sobą awanturę. W  szprzeczkę 
wm ieszał się Tadeusz Hryńko, usiłu
jąc powaśnionych pogodzić, a w  na
grodę za to Józef Tomaszewski rzucił 
się na niego i zadał mu kilka pchnięć 
nożem w  nogę, poczem zbiegł. Ranne
go odwieziono do szpitala powszechne
go.

U wylotu ul. Frydrychów i pl. Aka
demickiego jac.ys osobnicy w yw oła li 
ubiegłej nocy w ielką awanturę, w cza
sie której padło kilka strzałów. Gdy na 
Miejscu iz jaw iła  się policja, przytrzy
mała murarza Józefa Cwikłowslncttt^ 
którego oddano do aresztów pohcyj- 
łflreh. Równocześnie przytrzym ano 
sierżanta Cwjkłowskiego, który był 

•sprawcą Web strzałów i odstawiono go 
na warte główną,

jpóżmym wieczorem na ul. Piotra 
Skargi została postrzelona w  pierś 
przez swego narzeczonego Olga W ro- 
nówna. zam. przy. ul. Kasztelańskiej 
8 'Pogotowie ratunkowe odwiozło ją do 
szpitala powszechnego. Za narzeczo
nym, Który zbiegł, policja zanządzna 
pościg.

M  fW'i M s t u i i
w  m ie szk a n iu  u z ł  

Lwów, 27 grudnia 
(— ). Policja polityczna', fcjwffl w 

c zeTw ću  u'b. r. z.ikwidtwuia Centralny 
Komitet i Sekretariat KPTU, we Lwo
wie, nie zaniechała w  dalszym ciągu 
inwigilacji poszczególnych jednostek, 
Branych ze swej dzi łatwości komuni
stycznej.

W  wynilku stale prowadzonej ob
serwacji lunkcjonairjiusze ipolicyjni 'do
konali wczoraj rewizji w mieszkaniu 
Wilhelma Stolarczyka, członka O kr 
Kom. PPS. Lewica przy ul. Teaityń- 
skiej 1 1 , gdz1"  zastano grono osób, do
brze znanych policji zajętych 'poważ
ną pracą. Oto bowiem pray maszynie

O rrK A  F F S  L E W IC Y .

do-pisa.nią. .siedział i wystukiwał refe
rat pt. „Socjalizm a faszystów— a opo
zycja" sł. uniwersytetu Jafcób H erach - 
tai. który w swoim czaisie był już raz 
aresztowany za rebotę antypaństwo
wą. Prńciz niego zastano 'tam Maksa 
Olmgeia, Wiktora Chruściela, obu zna
nych 1 muni »toF —  P rzoprowad zon a 
szczegółowa rew izja dała pozytywne 
rezultaty, stwierdzające, ipanad wszelką 
wątpliwość charakter pracy tych lu
dzi', poczeim siktmfiskowan o mnóstwo 
ulotek meczęni, oraz maszynę do pisa. 
nia, zaś wszystkich obecnych areszto
wano i  odprowadzono do bhu W '•dzia
łu śledczego.

S ? tonowe kradzież^
w  o f e r e s i e  ś i v  ą c e c z n y m

I-wów, 27. grudnia.
( —j. Kradzieży w  okresie świąt za

notowano niewiele, ale każda z nich 
dała się dotkliwi* odczuć poszkodo
wanym. •

Z mieszkania dr. Panchera Marku
sa, zam. W ałow a l la ,  skradziono 
wczoraj futro, wart. 2.000 zł. —  Na 
szkodę dr. Romaina Lonji, zam w  Pa
sażu Hausinana 9, skradziono wczoraj 
z przedpokoju futro, wart. 1.600 zl. —  
W  pociągu miedzy Lwowem a K ro
snem skradziono na szkodę Jadwigi 
W eiglowej futro karakułowe wart. 
3.000 zl. —  Dr, W łodzim ierz Lewicki, 
Teatyńsika 3, doniósł policji o w łam a

niu do jego ml =szik.an.ia. Skradzione 
mu biżu*»Tję i siewną z?' taw« rto*o- 
wą, wart, 1300 zł. —  Ponadto uaaocra 1 
dokonano włamania do mteszkania 
radlcy W ojewództwa p. KUjasia zam. 
Zdrowie 7. Co skradziono, na. razie 
,z powodu nieobecności, nie stwier
dzono.

Hf; «!D IDStiĆ
M n  L 0, P. P.
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ź e  sportu*

Hikeiió Psgoni w Orawia.
T. E. V. (O PAW A) -  POGOŃ 5:1 I 1:1.

(Od umyślnie wysłanego sprawozdawcy „Gai^ety Porannej11).

KRONIKA
n n L R U D N i A77 P ątek
ra  S Jana kiwang.

- -MIM

KE»A*rcJA BEZWARUNKOWO MANU.
SKRYPTÓW NIE ZWRACA.

 o——
YT 4TP W»F«v-J:

Piątek. 27. grudnia o godzinie 7.30 
„Księżniczka Chicago''.

Sobota, 28. grudnia o godzinie 3.30 
„Cudowny pierścień"; przedstawienie dla 
dzieci i młodzieży.

Sobota, 28. grudnia o godzinie 7.30 
„Księżniczka Chicago '.

Niedziela, 29. grudnia o godz. 3.30 
„To możesz opowiadać swojej babci“ .

Niedziela, 29. grudnia o godz. 7.30 
„Eros i Psyche".

Poniedziałek, 30. grudnia o godz. 7.30 
„Księżniczka Chicago".

Wtorek, 31. grudnia o godzinie 7-mej 
„Księżniczka Chicago".

Wtorek, 31. grudnia o godzinie 11-tej 
w nocy „Jak się bawić, to się bawić" re- 
wja aktualna W. Raorta.

Środa, 1. stycznia 1930 r. o godz. 3.30 
„Cudowny pierścień"; przedstawienie dla 
dzieci i młodzieży szkolnej.

Środa, 1. stycznia 1930 r. o godz. 7.30 
„Księżniczka Chicago".

+, •
TEATR MAf.Y: li

Piątek, 27. grudnia o godzinie 7.30 
„Codziennie o piątej".

Scbota, 28. grudnia o godzinie 7.30 
„Codziennie o piątej".

Niedziela, 29. grudnia o godz. 3.30 
„Proces Mary Dugan". s

Niedziela, 29. grudnia o godz. 7.30 
„Pan Lambertier".

Poniedziałek, 30. grudnia o godz. 7.30 
„Pociąg widmo".

Wtorek, 31. grudnia o godzinie 7.30 
„Murzyn Warszawski".

Wtorek, 31. grudnia o godzinie 11-tej 
w nocy „Rewja Sylwestrowa".

Śtoda, 1. stycznia 1930 r. o godz. 7.30 
„Kobieta, wino, dancing".

*
p r r r r T T T ja  r t v m r jT i »A W :

ATOLLO: „Arka Noego" w gł. roli Do 
lores Costello i George 0 ‘brien.

CASINO: „Księżniczka Olga".
CHIMERA: „Romans Hr. L.“ .
COLLOSEUM: „Herszt Bandy Potę.

pieńców" ; „Rycerze Ognja".
GRAŻYNA: „Ludzie podziemni"
FATAMORGANA: „Wenus".
KOPERNIK: „Coraz prędzej".
LEW: „Arka Noego" w gł. roli Dolo

res Costello i George 0 ‘brien.
LUNA: „Indyjska krew".
MARYSIEŃKA: „Coraz prędzej".
OAZA: „Najpiękniejsza dama Pary

ża".
PAŁACE: „Białe cienie".
PASAŻ: „Wiljam Desmond jako Czar

ny jeździec".
PAN: „Awantura arabska".
POLONJA: Re* Bell „Obrońca ko

biet".
PROMIEŃ: „Złota Lilja, Miłość aktor

ki".
STYLOW Y: „Białe noce".
UCIECHA: „Pat i Patachon jako bo

haterowie".
*

REPERTUAR TEATRU „GONG“ .
Piątek, 27. bm. Dwa przedstawienia 

„Lwów w nocy" o 7.30 i 9.30 wieczorem.
Sobota, 28. bm. Dwa przedstawienia 

„Lwów w nocy" o 7.30 i 9.30 wieczorem.

Wiadomości teatralne,
Z  Taairu Wielkiego. Dziś w tpiątek dn.

27. bm. rozgłośna operetka Kaknana ,,Rsię 
żnicaka Chicago" z pp. Kulczycką, Kora- 
bian.ką, ulubieńcem publiczności p. Wawrz 
kowiczem, Kuligowskiim i Tatrzańskim w 
rolach głównych.

Dziecięco (praedsj arn|ietańe. W  <sobotę
28. o godz. 3.30 popol. wypełni czarodziej
ska baśń Janusza Warneckiego pt. „Cudo
wny pierścień" z pp. Siwińską, Kierczyń- 
sfaim w rolach głównych.

„To możesz opowiadać swojej babci", 
r®wja Zbierzoh.owsk.iego ukaże się po raz 
ostatni w niedzielę 29. bm. o g. 3 30 po-n 
Pełna dowcipu, ruchu, werwy, zdrowego 
humoru rewja budzi zawsze wesoły na
strój na widowni i ściąga tluimy .publicz
ności żądne wesołej rozrywki i niefrasobli-

Opawa, 25. gnuidinia. W  wałloe z  T. E. 
V. w  pierwszym  diniu świąt poniosła 
Pogoń datfcliwą, iporaiżkę niezaistuiżoną 
wedle przebiegu gTy. Już w  drugiej .mi
nucie strzela Sabiński jedyną bramkę. 
Czesi wyrównutią w  druigacj części gry- 
W  ostatnim .tercjaie po kontuzji bram 
karza Wańczyckk-go, który złaimał pa
lec, strzelają goście cztery bramki. 
Czesi grali brutal,nie, a  sędzia w idocz
nie krzyw dzi! Pogoń. N. S.

Opawa, 26 grudnia, (ns) Pogoń —  
T. E. V. 1:1 (1:0, 0:1, 0:0). Rew anżo
w e spotkanie z  TEY. zakończyło się

ROZPOCZĘCIE SEZONU HOKEJO
W EGO W E LW OW IE . 

LTŁ. —  Czarni 5:2 (3:0, 1:0, 1:2).
Zawody boiw. Bramki dla LTŁ. zdoby
li: Piechota, Janelii, Gootiz, Strzelecki 
i  Leśniakowdki, dla Czarnych Gzy- 
żewtsiki dwie. Sędizda p. por. Theuer. 
LTŁ. —  Team Czarni - Lwowianka 4:2 
(3:2, 1:0, 0:0). Zaw. toiw. Bramki dla 
LTŁ. zdobyli: Piechota dwie, Goetz i 
Jandlii po jedtnej. DQa teamu Trocki i 
Smaczyński. Gra astra i brutalna. Sę
dzia p. por. Theuer.

*
PIERWSZE SKOKI NARCIARSKIE 

W  ZAKOPANEM.
Zakopane. W  dniu 25 bm. odbył się 

pierwszy konkurs skoków, rozegrany

komedja pt. „Codziennie o piątej" z pp. 
Ladosiówną, Michnowską. Poraską oraz 
z pp. Okornickim i Rasińskim w rolach 
głównych. Wesoła ta komedja schodzi 
bezpowrotnie z repertuaru. Zniżki ważne

„Pan Lamberthier" pełna finezji ko
medja, dająca szerokie pole do popisu 
przedstawicielom ról głównych pp. Bar 
wińskiej i Żyteckiemu, ukaże się jedyny 
i ostatni raz w niedzielę dnia 29.-go o go 
dżinie 7.30 wieczór.

Z  miasta.

u dLiatłi '305:13 
i P9k 'j

Lwów, 27. grudnia.
I  już są za nami te dni długo ocze

kiwane, dni, do których sposobiliśmy 
diziwnie uroczyście nasze jestestwo f i
zyczne i duchowe i  całe nasz^e otocze
nie... A  jednak jeszcze czujem y ich pię
tno wyryte na domu naszym i m y
ślach naszych, na bliskich nam i da
lekich, wszędzie i na wszrystkiem. —  
Jeszcze nie odwróciliśmy od nich 'Wzro
ku, jeszcze nie zgasł nam ich blask.

Trzeba przyznać, że w  tym, roku 
przyroda znalazła się, jak to mówią, 
w  kropce. Było na świecie biało, jakby 
go matka przyoblekła na święta w  c zy 
ste, lśniące od świeżości giezła i rań- 
tuchy —  a noc w igilijna zaiskrzyła 
szafiry niebios bogactwem złotych 
gwiazd, które wszechświat jakoby skła 
dał w  darze Dziecinie w żłobku. —  Bo
gato było i dostojnie. —  Mniej może 
wystawnie natomiast wyglądało przy 
stołach w igilijnych, do przygotowania 
których w  tak wielu domach szafarką 
była kuma Troska, a skarbnikiem kum 
Niedostatek... A le gdy już zapłonęły 
światła na choince, choćby najskrom
niej, choćby taniutko przybranej, gdy 
serca wszystkich rozpłom ieniły się 
przy opłatku gorącością życzeń i  bla
skiem miłości rodzinnej, to tamci dwa;

w yn ikiem  ,remisowym, przyczem  dru
żyna lwowska była  przeciwnikiem  ró
wnorzędnym. Pierwszą bramkę strze
la Maurer już w  4 minucie gry, gospo
darze wyrównują w  drugim tercjale ze 
strzału Heinza. W  ostatnim okresie 
nadarza się Pogoni kilkakrotnie sposo
bność uzyskania zwycięskiego punk
tu, jednak na przeszkodzie staje stale 
stronniczy sędzia. W  Pogoni bardzo 
dzielnie spisywał się bramkarz Kur
czak, pozostali zaś gracze również siali 
na wysokości zadania. W idzów prze
sado 2.000.

na „K rokw i". Uzyskano następujące 
wynik i: 1) Czech Br. nota 18.41 (Sko
ki 49, 39), 2) Szostak K. nota 17.27 
skoki 42, 43), 3) Rozmus nota 16.25 
(skoki 31, 42), 4) Cukier nota 16.17
(skoki 42, 44) 5) Mietelski 15.41 (skoki 
32, 37).

W  klasie jun. pierwsze miejsce za
jął Marusarz, uzyskując notę 17.91 
(skoki 35, 44).

*
HOKEJ W  W ARSZAW IE . 

Warszawa. A. Z. S. —  A. Z. S. II.
6:2 (2:0, 2:1, 2:1). Bramki dlla A. Z. S 
zdobyli Adamowski, Kowalski i Żebro
wski po dwie. D la A. Z. S. II. Gościc- 
ki dwie.

towarzysze naszej codzienności prze
padali w  cień a na ich miejscu zasia
dała promienna, jasna ufność i  wiara 
w  lepsze czasy.

W ięc wesoło i  rozgłośnie brzm iały 
kolędy, przeciekając srebrnym stru
mieniem z domów na ulice, które ro i
ły  się do późnej godziny w  nocy... —  
Kupami szli ludzie, by po w igilji w  d o 
mu, odwiedzić krewnych, znajomych, 
kupami garnęli się do kościołów na 
„Pasterkę".

A  i dni Bożego Narodzenia upły
nęły wesoło i radośnie. Pogoda była 
niezgorsza, ohoć itrochę chmurna, —  
w  pierwszym  dniu termometr w yk azy 
w a ł 0 stopni, w  drugim spadł o parę 
kresek niżej zera... Pokryte śniegiem 
stoki, zamarznięte stawy pozwalały na 
sporty zimoiwie, dźw ięczały po ulicach 
dzwonki saneczek —  a choć przez mia 
sto sanna nie była idealna, ale prze
cież am atorzy tej jazdy, mającej tak 
świetną tradycję, starali się wydostać 
czemprędzej poza rogatki, na biały go
ściniec. a tam już -szło po kawalersku. 
N iem niej wszędzie, -i w parkach, na 
ulicach, i poza miastem, było moc spa
cerowiczów.

Dzięki sprzyjającej pogodzie w yszli 
też na swoje ci, którzy bardziej m o
dernistycznie usposobieni, wyjechali 
poza Lwów, gdzieś w  góry, aby sam 
na sam z przyrodą spędzić dni św ią
teczne.

Jednem słowem spełniły one swoje 
zadanie. Oderwały nas od trosk powsze 
dnich, zaśw ieciły nad nami gwiazdę 
wesela i pokoju, a  w  nas światło na
dziej! i w iary w  przyszłość.

J. P.
, _ o -  

KomnniJca-hf
Zarząd Okręgu Związku PNSP. we 

Lwowie urządza w dniach 28. i 29. gru
dnia br. I. Zgromadzenie Okręgowe Ęę-

legatów Związku Polskiego Nauczyciel
stwa Szkół Powszechnych" w sali obrad 
Rady Miejskiej w Ratuszu (Rynek). O- 
prócz spraw organizacyjnych wygłoszone 
zostaną następujące referaty a to: „O- 
becna sytuacja w szkolnictwie i droga do 
jej poprawy" wygłosi kol. Kolanka Jan, 
zaś koreferat koi. Balicki Jan. „Rola Spo
łeczna i Oświatowa Nauczycielstwa w o- 
gólności, a kobiety nauczycielki w szcze- 
góiności" wygłosi kol. posłanka Jawor
ska Marja, tudzież „Sprawa Samopomocy 
Koleżeńskiej" wygłosi kol. Mayer .Jan.

„Wesoła Noc Sylwestrowa" i „Krowo
derskie Zuchy" w  Gwieździe" (Franci
szkańska 7). — We wtorek, 31. grudnia 
1929 r. o godz. 10. wieczór, odbędzie się 
we wszystkich salach Stowarzyszenia 
„Wesoła Noc Sylwestrowa" z bogatym 
programem choreograficznym, premjowa- 
niem masek, oraz „Przywitaniem Nowe
go Roku" o północy (aktualne kuplety). 
Jazz-band i orkiestra salonowa. — Strój 
wizytowy i wieczorowy, kostjumy stylo 
we i ludowe oraz maski. — W środę 1 
stycznia 1930 r. o g. 7. wieczór „Scena 
Gwiazdy" wystawna doskonały vod?-vil 
w 4 aktach Stefana Turskiego pt. „Kro
woderskie Zuchy" w doborowej u-sadzi 
wszystkich ról. Okolicznościowe kuplety 
noworoczne, oraz tańce charakterystycz
ne. Część muzyczną przygotowuje oraz 
orkiestrą dyryguje kapelm. K. ibratow- 
ski. Reżyseruje M. Lech. Bilety wcześniej 
w Cukierni Pitołaja, Łyczakowska 11.

Ostre strzelanie w Zamarstynowic. W 
dniach: 2, 8, 9, 13, 15, 16, ‘20, 22, 23, 27 
i 29 stycznia 1930 r. odbędą się na woj
skowej strzelnicy w Zamarstynowie ćwi
czenia oddziałów wojskowych, połączone 
z ostrem strzelaniem. Strefa zagrożona 
pociskami, której przekroczenie połączo
ne jest z niebezpieczeństwem dla życia, 
obsadzona będzie wojskowymi posterun
kami ochronnymi. Do zarządzeń tych po
sterunków winni się stosować bezwzglę
dnie wszyscy przechodnie.

{  )  Ożyje dziecko? Pepi Klaun tein żarn
Nęckiago 5, znalazła wczoraj na ul. Balo
nowej ibklikającą się dziewczynkę, liczącą 
około 5 łat, które nie umial-o podać do
kładnego swego nazwiska ani adresu. P. 
Blauste-n zaopiekowała się dzieckiem, flż 
a-o czasu zgłoszenia się mafii.

(•—.) Zaginięcie tsaata-meiłoira HŁitesa. Jó
zef Kim,mai, zam. Żółkiewska 23, zawiado
mił wczoraj policję, że szwagier jego Jakób 
Mass, resturator w Sknilowie, wyjechał 
jeszcze dnia 24. grudnia ze Skniłowa au
tobusem do Lwowa, mając przy s-oibie go
tówkę w kwocie 300 al. i dotychczas nie 
wrócił do domu.

(—) Wykctlsi^ie się pociągu towa-rew i  ■ 
BU. Na stacji w Mościskach wykoleiły się 
przedwczoraj w nocy trzy wagony pociągu, 
towarowego nr. 373. Wskutek wykolejenia 
się. zatarasowały się wszystkie tory, tak, 
że pociągi zdążające z Przemyśla i ze Lwo
wa -miały przerwę i  uległy spóźnieniu.

,(— ) ArersŁtowanLy W  ciągu ostatnich
dwu dni świątecznych -naogól było mało 
aresztowań. M. i. od-dano do aresztów po
licyjnych: Kazimierza Tkaczuka za kra
dzież miedzi ne szkodę Sikahbu Państwa; 
Józefa Manka za usilowaną kradzież wódek 
z wystawy restauracji Reginy Fuks oraz 
Gustawa Górale wiozą, Karata Wyspiań
skiego i Helenę tBe-lcarską jako podejrza
nych o kradzież szatki wystawowej z bie
lizną wart. 350 zł. na szkodę Adolfa Kol- 
pana, wi. sklepu geJanteryjnego przy u-1. 
Kętrzyńskiego 24.

(—) Zdenasnlie się dwóch automobilów. 
We wtorek po południu na ul. Fredry auto 
wojak-owe Nr. 30130 -pnowadzo-ne .pnzez sze
regowca 6 pułku lotniczego Antoniego Bro
dę najechało na auto prywatne Nr. 90518, 
prowadzone przez szofera Antoniego Ja-, 
strząhka. Aut-eim tem jechał Rohert W y
socki, dyrektor Potok. ZaikJ. przem. „iPhi> 
!ips“ . Dyr. Wysocki oraz szofer Jastrząbek 
odnieśli kontuzje na ciele, dba zaś auta 
zostały częściowo uszkodzone.

-(—-) Zaginięci* matki z córką. Mar,ja 
Pieiecka, zamieszkalaa Jabłonowskich 36 
jeszcze dh.ia 23. (bm. wyszła z swą córką 
17-łe-tnią Stanisławą i do-tyohczas nae wró
ciły. Policja wdrożyła -poszukiwania za za 
ginionemj kobietami.

—o—
Zam iast życzeń świątecznych i no 

worocznych, składam na cele Zw iąz
ku S trzeleck iego kw otę 10 złotych. 

Kom endant W ojew ódzk i P. P.
Grabowski, inspektor.

Zam iast życzeń świątecznych z o- 
kazji Św iąt Bożego Narodzenia i No
wego Roku —  składają dowódca, ofi-

Dziś pełna iście francuskiego humoru
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cerowie i szeregowi 12 pułku kreso
wego artylerji poiowej kwotę 50 zło
tych do dyspozycji Powiatowego Za
rządu Związku Strzeleckiego w  Zło
czowie. 9885-3

Kącik radjow\
PROGRAM AUDYCJI «<vl>JOWYC9 , 

PIĄTEK 27. GRUDNIA 1929.
W ARSZAW A 1411 12 05 Muz. z płyt 

graim. 16-00 Muzyka z płyt gnm. 17.45 
Koncert ork. J. Różewicza. Msz. tan. 19.25 
Muzyka z pdyl g.aan. 20.15 Koncert teymi- 
z Frih. W a ryz. KKAiKÓW 312 16.35 Kon- 
cert płyt .gram. POZNAŃ 334 13.05 kon
cert gram. 16.00 Uroczysta Akadem-ja ku 
uczczeniu 11. rocznicy Powstania Wielko
polskiego, 23.10 Muz. tuu. KAT-OWIGE 408 
16.20 Koncert z pły t gram. WILNO 385 
Muzyka tan. 3 7.45 „Organowa tmłsyka 
frarm." LIPSK 269 12.00 Płyty gram- 16.00 
Koncert nadjoork. 19.30 Koncert po-puł. — 
KOPTHHAGA 281 12.00 .Muzyka z Palace- 
Hotel, 14.80 Koncert popoł. 20.30 Rodjolbaii. 
Dawna muzyka tan. traajjurk.), 21.45 No- 
Wq m itn ła  ton. fradi iork.V S3.13 M'«zvke

tan. z Palace-Hotel, 0.45 Muzyka tan. — 
BRNO 342 30.10 Koncert orkiestro wy.
31.30 P łyty  gram. LOND1 i 366 13.10 Su 
mata b-nioll Ra cha ; Sonata A-dur Mo*, 
ta (akrz. i  fart.) 14.00 Płyty i mm. L7.00 
Muzyka z hpt- M ay Fair, 19-46 Ekxfata.ry 
(muz. Menae-tesahm. '.rort.) 30.45 Konpe 
22.35 Komedie (muz w wyk. twdjoonk. oraz 
solistów, 24.15 Muz/za btn. M IU U M IB  
390 16-00 Koncert popoL kO.jO Nowoczes
ne Kantaty xamer 32.46 Muzyka u .  —  
PRanK kU R T 3 yu '16.00 Kone popoL —  
BERLIN 418 16.30 Utwory W  W e  a  
manna (forl. i  obój), 17.00 D&woa. u W y k i 
skrzypcowa- 19X0 W esele piosenki. LA-7 
GENBERG 473 13.05 Muzykę -x>ptri. 17.30 
Kompozytorzy współcześni (utw. fort., pie 
śni). PRAGA 487 16.30 Muzyka (kamor. 
21JOO Muzyka skrzypcowa. WIEDEŃ 616 
11.00 Poranek zmaz. 15.30 Koncert pcpoł.
16.30 Koncert cJastów, 20.00 Koncert ork. 
mamćol. 21-45 Lefck, kwnc. MONa u HJUK 
593 16.30 Muzyka domowŁ, 20.45 Koncert 
syrrtf. HA H ł2  1725 13.30 P łyty  g-am.
16.45 Koncert popoł. 20.20 Pty Ły gram-
21.45 Koncert

N A J W Y K W I N T N I E J S Z E  P E R F U N Y i

" L I L A S  R O rfAlT
P a r l » « r ? r i e  L 'J3 !H

PARIS

D o n abyeća w  p e r l w j i e h  
i t k ła d s e l i  a p te c zn y c h )
Hllt!ll!IlttllllUIII!lltlllliniinilltlNI!li!!lllll!l!lll1tiinH!lim[IIHIII!lllllltlllłll)ll)ffilNIIHI!lltlllltini

łP iB is ra i A rjL  siiił. m iasii L u ł  —  f t j z i s ł  i
L  r. 8911/29 L aow , dnia 14. grudnia 1929.

K o n k u r s .
Zar/ąd miasta Lwow i og*a~za n’n sjszem konkurs 

rta posadę dweklora bu ownirtwa m e j , go w L i ow e 
(nac elmka W  działu II. dla spraw te hni-znych i tech
niczno-administracyjnych.

Kan wdaci winni się yykazat’ dokum ntami stwier- 
dzaią \mi:

1) oby vate siwo polskie,
2) nieposzlakowaną przeszłośr,
3) u yskame dyplomu n żyn e rk W o  na jediej 

z po itechn k z dzra u in ynierji b ;d wv, lub ar' h''ektury,
4) c najmniej 10-cio letnią pr^k-yktj /awodowa.
Przed.ożyć należy ewentualnie i mae dowody kwa-

l i f  k a c ;i.

Do posady prz w'aza"y jest V  fy ctopień służbowy 
pracown ków panstwowy h wraz z dr datkiem samorzą
dowy ^ i ewen ualme d datkiem osobi tym.

Nie iest wykiuc7one nadanie stanów, ka kontrakto
wego, na warunkach w drodze umowy.

O  stanowisko to ub; gać się mogą również dotrch- 
czasow prac wnicy Gminy m. Lwowa.

Reflek ujo się tylko na osobistość o w bitnej dzia- 
łalności techni iznej i techniczno-admmis racyjnej.

Udokumentow- ne oodama a^eży wnos ć w łermi- 
rrie do 31. stycznia 1930 r. do Wydz ału I. Mugistr tu 
we Lv/ow e.

Dr. 0 Łio N~ dolski w. r.
Komisarz Rządu p. o. Prc ydenta 

miasta L  owa.

1 tfiemoc 
! Płciową

usunie sią niezawo
dnie najnowszym 

iparatem (cud o d c -  

cnej doby). Korzy
stne prospekty wy
syła się za zł. 1.—  
w znaczkicL pocz

towych. General 
Ezport /IRILIT\ 
Lwów, Sykstus rn 7.
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TELEFG flJEE
Wszelkie w yroby światowych fabryk  „Telefun- 
ken" poleca, oraz instalacje do Radjoaparatów  

wykonuje na najdogodniejszych warunkach

firma

Leon i Henryk A P P E L  
1 w6iv, Lugjorów 1; Telef. 45 6,

■ —  '
OBROTY PR^W ATNF,

Lw ów , 26. grudnia.
Tendencja spokojna. Lursa utrzy

mane.
W A L U T Y . Doi. amur. & 8 ".0 0 --8.88.00 

dolary kaoad 8.80.00— 8.80.50, korony 
26.20- -26.50, le je  0.05— 0.05.50, franxi 
szwajcarskie 0.34.75—u.35.00, Ir. szwajc. 
1 72.00- 1.72.25, funty szterl. 43.30—^3.60, 
czenyieńce 15JW— 16.00.

ZŁOTO: 29 keron S6 4H —36.C9. 20
rani. 34.4A -64.60, 20 mar' 42.09—43.40, 

10 rubli 46.00— 49.41
SREBRO: Kor. austr G 30—0,61, 5

kor. austr. 3,20— 3.26, fW e n y  ar^tr 
1,30— 1 63, ruble 2.50— 2.60, kopiejki 
1.25— L30 1

I KORESPONDENCJA. 
12 gioszy za wyrss. I

U 1AL1STTE Złoczew (Ostoja— Osłoda) 
poczta listu nic wyda, Proszę o w iado
mość do Adm  pod „Henryk". 9882

I WALKA 1 W 1'CHOWANIE, 
10 grosz- za wyraj. ]

50 LEKCYJ 20 ZŁ. wyucza pisania na ras 
szynach systemem amerykańskim 10. 
palcowym, oraz przyjm uje PRZEPISY. 
W A N IA  skryptów, oodań j  wszelkiej 
koieipcndeacji. Romańska, Zyblikie- 
yricza 5, 0284.12

I POMOC cEKAKs KA I
Lekarz chorób skór , wen er, i  lek, kosmet

D r .  E .  D U R D E Ł Ł O
b, lekarz klin tagrar. , ord. 8)4-11, 14-1^ 

n.edziele i tw jęta 10.11 
Lw ów , Potockiego 11, te lr f 65— 87 

Lampa kwarc., W apofor, Diateimia, 
Kryotem pja. —  Focaekalmie «pe"aratkowi.

965C-«

r 1'USAi.y POSZUKIWANE, 
li croszc sa wyras. s

L< R1£3PCN1DiENT pensfeo-nieinwc1 a. oraz 
bucihaMer-bi4a»™sfa, długołeśŁ* 
fca w [praemyóie roassynowym, dr-.ew- 
nym etc., bieyfy maszymst , ^Ajenukuje, 
nasady nawet pókfe io )F©j Zgłoszę-ir 
.Zaufanie" do Adiminisrh-acji. 9889- 9 

    --------------------

STARSZA, iotetey^ntoa, oszczędne ku T- 
mistrZYn:: wySewkztn1® swKrja-a. speenali- 
sbka w  Ui ząda-nta oxtfetu tał i i ( im »  
jak i gorącego, iprsziulkuk iposady 'za 
dkTOfnmera wynaigroizfcJuesD od w
kasynie okceasScam kib cywiiłnem; może 
być i  na jfowuncji BieAluwska u SS. 
fceroar ak 9P87-2

STENOt  r F IS f łU  polAo-riemeicfez, po- 
wrino referencje i —drtykn ulugokd- 

' nin, ^ u t i j e  posady w  więiszr 5
przed, ębiorstwie i L w :  zgłoszeria
poc j^A jrw saorr na do A-dministr.

98804



3 '.r. «  „u A Z a T A  PORANNA z dnia 28. grudnia 1929. rTr- łfWfi*

W OLNE POSADY, 
10 f ir s z f rn wyrnł

MONTERÓW centralnego ogrzewania 
pierwszorzędnych, samodzielnych po
szukuje się. Zgłoszenia listowne z po
daniem kwalifikacji, praktyki i dokład
nym adresem nadsyłać do Administra- 
rji pod „Monterzy za okazaniem kwi
tu inseratowego“ . 9853-3

8 KUPNO I SPRZEDAŻ. i
!2 prószy in w v m j ,

O p g a n a A  pierza i puchu 
n l  usku ecznia
S ł i i p ł a a  m e r  Batorego 2 ŁOLttA żelazne, mosiężne, umywalki 

stynnej marki „Jarnuszkiewicz" pole
ca Rentschner, Legjonów 37. 9418-12

DOBRZE prosperujący handel śniadan
kowy, restauracja z powodu choroby 
do sprzedania lub przyjmę spólnika. 
Wiadomość Filipowicz, Kochanowskie* 
go 6. 9861-2

ŁÓŻKA na raty kuchenne 13 zk Siatkowe 
40. Skrzynkowe 55. Otomany gobeleno- 
we 55. Kanapki rozkładane 55, Matera
ce 3 poduszki 30. Wiosienne 75 Łóżko 
mosiężne 200.— Przyjmuje przerobie
nia, naprawy. Fabryka ZAKS, Lindego 
6, Telefon 79—99. 9656-5

I W M A K  krzyżowy kupię. Gotówką 
zaraz plącę. Nowacki, Piłsudskiego 17.

9813-3

P  ERZE:: PUCH
W ŁAD YSŁAW  W E B E R

, w ów Batorego 2.

ROŻNE DONIESIENI.!. 
10 prosry za wyroi

MICHAŁ’ BENDIUK 1904, unieważnia 
zgubioną książkę wojskową wydaną 
przez PKU, Tarnopol. 9880-3

ANTYCZNE, kurantowe, nowoczesne ze-, 
gary najprecyzyjniej naprawia zegar
mistrz, Józef Śmietana, Kopernika 18, 
(naprzeciw pałacu Potockich). 8846-19.

UNIEWAŻNIAM zgubioną książeczkę 
wojskową wydaną przez PKU. Stryj 
na nazwisko Sawczyn Józef ur. 1902.

9883-3

CZY Pani ma przyjaciela, o ile nie, za
pewniamy, że okulary, cwikiery, ter
mometry, termosy, płyty gramofonowe 
kupuje się najtaniej we firmie „Opty
ka", Lwów. Piłsudskiego 19. Warsztat 
reparacyjny. 9783-5

K3SNY OGLOSZENi Za wiersz 1 upal łowy milimetrowy (szer. 30 min.) ogłoszenie zwykle za tekstem 15 g r , za wieru 1-szpalt. milimetrowy (szer. 60 mm j  nudt* 
słane 40 gr. za wierzz l- «p s lł  milimetrowy (*zer 60 mm.) po kronlee 45 gr., za wiersz l.szpalt milimetrowy (szer 30 mm.) w tekście (kronika, repertuar)' 

za wiersz l-szpailt mili metr owy (szer 60 mm.) w artykułach 109 g r , za wiersz 1-szpalt. milimetrowy (szer. 60 mm.) na pierwszej strtmje 79 gr_ 
drobne ogłoszenia za słowo 10 gr„ Kapso i sprzedaż za słowo 12 gr., matrymonialne, korespondencje | prywatne za słowo 12 gr . dla potrzebnjąejch praey lak 
posady 8 gr. Ogłoszenia drobne przyjmujemy tylko za gotówkę Cała 9nona ogłoszeniowa 300 zł„ cała strona tekstowa 600 z§, cala strona pod nagłówkiem 
jh-azaj 700 zł Ogłonetria zamiejaeawe 30 proc, droższe Za ogłoszenia w miejscu Łastrzeionetn, ogłoszenia osobna stojące j bez numeru dofczamy 2ł  proek 
Odpowiedzialność^ za terminowy dguk nie przyjmujemy. Porta przekazów nie boaiftkujeaiy, —  Uwagat Kołtuny ogłoszeniowe tn podzfcJona na 9 
»zT>z>t' tekstowe na 4 łamw firoartyt

JSLLK
^PREZERWATYWĄ

Ależ!...

„OUT
przecież

z K s a n i s
lepsze!

Każdemas be* porąkl “̂ Bg
sprzeda Mfl UL. SOBIESKIEGO 12 
firma , , iSh ' » £  Telef. Nr. 43-39.

W  M E B L E
wszelkiego rod/a ja  NA DŁUGOTERMI

NOWE SPŁATY.

MEBLE
BUCIKI modne KAPELUSZE męskie 

tylko wprost u wytwórców 
Tanie — solidne — z gwarancja. 
W  SPÓŁCE RZEMIOSŁ KRAJOWYCH 

Lwów, pl. Halicki 10.
Miejska Wystawa.

Wejście z Dziedzińca! 9162-10

G ra f  ©Sogini „ S A R  EtflEMT ”
Lwów, ul. św. Antoniego 1. I. p. (róg Ły
czakowskiej). Przenikliwość i dokładność 
w określeniu charakteru i jego najsubtel
niejsze osobliwości zyskały jej powszech
ne uznanie, jej trafue rady i wskazówki 
nadają pewność siebie, hart woli i powo
dzenie w życiu, a wady usuwają w zupeł
ności. Przyjmuje codziennie od g. 11—13 
i 17—20, w niedziele i święta od 17—20. 
•Na życzenie udziela lekcji grafologji 

i psychologji. 9865

YALE oryginalne amerykańskie zatrzaski 
zamki do wpuszczania oraz zamki do 
biurek amerykańskich poleca Rentsch
ner, Legjonów 37. 9169-10

1 PIANINA nowe, znakomite zagraniczne 
nadeszły. Fortepiany prawie nowe 
pierwszorzędnych fabryk sprzedaje pod 
gwarancją Hanak, Piłsudskiego 21 
pierwsze piętro. 8893-10

ZARZĄD dóbr Krakowie/: kupi gater 
używany zdatny zaraz do użytku o sze
rokości ramy dla kloców 600 mm do 
750 mm. 9877-2

T. SKOLIMOWSKI I DR. T. SULIMIRSKI, LWÓW, ROMANOWICZA I i
Chrysler Motors Detroit Michigan

86,439 km. bez zatrzymania motoru"— przestrzeń większa 
niż dwa rszy obwód kuli ziemskiej —  przestrzeń, którą 
pokrywa samochód w pięć lat przy normalnem zużyciu, 
przebyta w ciągu paru tygodni —  oto wyczyn zwykłego 
seryjnego Sedanu Chrysler 65 na torze „AvusC£ pod 
Berlinem. Próbę tę odbył pod kontrolą bezpartyjnych 
rzeczoznawców nie w celu ustanowienia rekordu szybkości, 
lecz tylko w tym celu, by udowodnić niebywałą pewność i 
wytrzymałość Chryslera. Szybkość przeciętna wyniosła 
52,19 km./godz.
Ta niezwykła próba wytrzymałości została przerwana 
wskutek wypadku. W  mglistą noc grudniową samochód

przewrócił się, usiłując we mgle wyminąć inny samochód. 
Po postawieniu samochodu z powrotem na kola, zapusz
czono motor i pomimo wypadku motor działał 70 dni i 
70 nocy bez zarzutu — to przekonywujący dowód bez
przykładnej wytrzymałości Chryslera.
Wszystkie dotychczasowe próby wytrzymałości nie dadzą 
się porównać z tym nowym wyczynem Chryslera.
Czemu nie zrobić dziś jeszcze nieobowiązującej próby 
Chryslerem ?

„ —i ..u lUUitj-, ł ogr_ Uiip j,uu zatz, J_ Lw tftk , Oiip, Ked, 81 ELAN a j * i .


